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Przeglad polityczny. 
Lwów dnia 28. stycznia. 


O Niektóre dzienniki bardzo poważne, a 
co ważniejsza, aż do zbytku oględne, wyglą- 
dają z jakąś rzewną tęsknotą wschodu słoń- 
ca, któreby rozjaśniło obecną, jak twierdzą 
ciemną sytuacyę polilyczną. 

Pierwszych dni lutego pojawią się. rzeczy- 
wiście aż dwie naraz gwiazdy przewodnie i 
wyprowadzą przestraszoną giełdę i niepokoją- 
cą się opinię publiczną z ciemnego pola nie- 
pewności na jasną drogę prawdy. Cesarz Fran- 
cuzów zagai w Paryżu 7. lutego cialo prawo- 
dawcze i niv omieszka przy tej sposobności, 
jak się domyślają, nadmienić kilka słów o o- 
becnych stosunkach zewnętrznych. Owoż, by- 
strość umysłu dziennikarzy znajdzie pożądany 
klucz do rozwiązania zagadki: jak. długo je- 
szcze ma brzemienna Europa w cieniu gałązek 
oliwnych czekać na chirurga? 

Dnia 2go lutego zostanie otwarty parla- 
ment angielski; interpelacye szanownych człon- 
ków w sprawach polityki zewnętrznej i odpo- 
wiedzi gabinetu, przyczynią się także nie mało 
do wyjaśnienia nie jednej ciemnej strony obe- 
cnego położenia. 

Zanim to jednak nastąpi, musimy z obo- 
wiązku sprawozdawcy podnieść niektóre z naj- 
świeższych faktów, not, pogłosek i domysłów, 
które oświecają zawsze sytuacyę polityczną, cho- 
ciaż nie bardzo jasno i wyraźnie. 

Monitor z 24. stycznia b. m. zamieszcza dwie 
nowe noty. Treść z depesz telegraficznych wyjętą 
podajemy w przegłądzie dzienników. Jeden 
z dziennikow wiedeńskich napisał do nich tra- 
foy komentarz, zamknąwszy obszerny rozbiór 
następującą rekapitulącyą : 

„Cesarz Francuzów wszedł z królem Sar- 
dynii w związki familijne, a to z powodów po- 
litycznych, aby utrwalić wzajemne interesa Fran- 
cyi i Sardynii. Mylnem jest i obrażającem 
twierdzenie, jakoby związek polityczny dla te. 
go zawartym został, że tylko pod tym warun. 
kiem król Sardynii dhciał zezwolić na związek 
familijny ; przeciwnie, interesa Franeyi są przy- 
czyną, małżeństwo zaś jest jej skutkiem, albo 
następstwem tradycyonalnej polityki cesar- 
stwa francuskiego. 

Tradycyonalna polityka cesarstwa francu- 
zkiego zapisana jest bardzo wyraźnie w historyi 
przed kongresem z r. 1815; zaślubiny przeto 
księcia Napoleona z księżniczką Klotyldą, jeżeli 
są istotnie modowa tradycyonalnej poli- 


Nie wszystko złoto co świeci. 


Szkic z życia codziennego. 


Rozdział czwarty. 


Jak te majętnych -kochają Wiijaszków. 
Pigwowa tak się ucieszyła tym kon- 
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ceptem, że aż chustką uderzyła pedagoga po. 


jego długich chudych palcach. 

— Czwórka orangutanów! rzekła Kara- 
siewiczowa do córek swoich, które wstydliwe 
oczy spuściły na dół, i uśmiechnięte usta dla 
przyzwoitości zakryły chusteczkami, których ro- 
gi kraśniały ćwierćłokciowemi cyframi czer- 

. Wono haftowanemi. ; 
i az dkina Delwiczów choć nieruchoma, 'spo- 
Rea 2 ę ukosa na sąsiednie: grono, i postrze- 
ninakaa, -a te spojrzenia ich drwiące i nie- 
podniesienien a tylko i pogardliwszem 
ajnito d a odpowiadali Delwicze. 
od drugich; "bo sz Rz ap sł owy oną 
ie najbliższa rodzinne 
zydzi se magavana, i rzekła x 
miętne 7 głębokość reszta rodziny 
uznała powtórzone Pagodowem: kiwnięciem 
głów. Panna Teresa była zawsze kz ę 
J ystrzej- 
szą z Delwiczów. 
= Smieszne i próżne zachcenia |.. 
kła z „tdk; woja i cioteczni!,,, 
jeczni!. . 
I tak było w istocie. Ojciec pana Jędrzeja 
Wypolskiego miał brata przyrodniego, którego 
córka puma na świat czworo Delwiczów. 
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tyki, nie Ponitióżą' filarów tak zwanego sta: 
tus quo, > yi 

Wojenne przygotowania w Sardynii ciągle 
trwają, agitacya polityczna w tem matem króż 
lestwie dochodzi do tego stopnia, że rząd sar- 
dyński choćby nawet chciał, nie będzie mógł 
zboczyć z drogi, która Śrówódzi do wojny. 


Również, bieg wypadków w Mołdawii.i na , 


Wołoszczyźnie, grozi wywołaniem sporu euro- 
pejskiego. _ Wniosek , Gogolniczana przyjęty 
przez zgromadzenie deputowanych mołdawskich 
żąda: 1) zjednoczenia księstw Naddunajskich : 
2) obowiązuje nowo wybranego hospodara, jako 
też deputowanych, którzy :zasiędą w komisyi | 
w Fokszanach, aby, jak 'najgorliwiej pracowali 
nad zjednoczeniem Księstw i osadzeniem na tro- 
nie rumuńskim jednego z książąt zagranicznych. 
Na Wołoszczyznie wezmą rzeczy prawdopodo- 
bnie ten sam obrot, mimo: usiłowań kajmakamii 
wołoskiej, aby stronnictwo, unii nie odniosło 
zwycięztwa. 


Spór‘ między Austryą a' mocarstwami o 
zamiar interweniowania zbrojnego w. twierdzy 
belgradzkiej, nie zdaje się być jeszcze stano- 
wczo załatwionym. Półurzędowy Consłiłulionnel 
zamieścił znów. cierpki artykuł przeciw Austryi 
z powodu tej tak zwanej kwestyi belgradzkiej, 

Nie dziw więc, że w obec takiego stanu 
rzeczy w Sardynii i w księstwach Naddunaj. 
skich, w obec niezgodnego tłumaczenia litery 
traktatów © w Paryżu i w Wiedniu, w obec u- 
mizgów Napoleona do niepodległości Włoch, 
nieustannego powiększania się floty rosyjskiej 
w porcie Villa Franca it: p-— dzienniki różnej 
barwy i rozmiarów, gubią się. w domysłach i 


i szerzą pogłoski, które jako curiosum poda-- 
tonowe n. p. utrzymuje, że zwo- = 


jemy 
łanie kongresu europejskiego leży na dnie za- 
biegów dyplomacji * francuzkiej „+ przed” który 
według Patrie mają być wytoczone sprawy 
tyczące się równowagi europejskiej, prawa 
publicznego i narodowości, Morning Post chwa- 
ląc konsekwentne postępowanie Sardynii, pod- 
nosi znany projekt, aby Austryę wynagrodzić 
Multanami i Wołoszczyzną, za prowincye wło- 
skie, które mają być wcielone do Sardynii ; a 
wedle innych dzienników, królestwa Lombardyi 
i Wenecyi mają być urządzone jako całkiem 
niepodległe państwo pod rządami: którego: 2 
książąt austryackich. Daiły News twierdzi, że 
cesarz Francuzów chce się porozumieć z An- 
glią względem zbiorowej noty, którą te sprzy” 
mierzone mocarstwa w: sprawie zaprowadzenia 
potrzebnych reform we Włoszech do gabinetu 
wiedeńskiego wystosować mają. 


A że myśl z myśli się rodzi, więc © dodała 
panna Teresa : 

— Głupie małomieszczaństwo |... 

I znowu miała słuszność. Pigwówa miała 
dworek w Obertynie nabyty przez nieboszczy- 
ka męża, który był tamże ekonomem jeneral- 
nym.  Karasiewicze mieli" własną” jurydykę: W 
Tyśmienicy z dodatkiem kolektury. loteryjne) 


*i sklepu z cybuchami i fajkami, sktóry Karasie- 
wicze posiadali z dziada pradziada. A Delwi- . 


cze mieli w samym "Stanisławowie kamienicę 
w rynku i folwarczek za Bystrzycą, który. pu- 
szczali w dzierzawę. 

— Pst! ozwały się znowu Pickowa i Ka- 
rasiewiczowa, zwrócone ku owym dwóm mę- 
zezyznom coraz żywiej rozmawiającym między 
sobą. 

Jeden z nich był młody, drugi stary, ledz 
oba byli ubrani przeciwnie wiekom swoim. »ta- 
ry nie tylko, że 'czernił wąsy i włosy, ale miał 
prócz tego na sobie ubiór przesadny, obwisły 
miejskiego sztucera, z dodatkiem nawet czar- 
nego szkiełka , które" w przymróżonem trzymał 
oku. | ruchy miał żywe, choć je widocznie po- 
wstrzymywał spojrzeniami oczu, którym pada- 
wał powagę i wyraz zamyślenia głębokiego. 
Częścią dla powagi, częścią 'ze zwyczaju miał 
w ręku złotą tabakierę, z której zażywał cza- 
sem, “ale jeszcze Częściej uderzał w nią zope- 
wną "uroczystą nadętością,* przeznaczoną byi: 
wszystkich oczy zwracała na posiadacza złotej 
tabakiery, który dodajmy jeszcze, miał ha Śre- 
dnim palcu bijącej w tabakierę ręki, pierścień 
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| Nie mniej ciekawem jest zapewnienie Mor- 
ning Heralda, że cesarz. Napoleon III. wytrwa 
w przedsięwzięciu, którego celem. jest wydoby- 
cie Włoch z pod panowania obcego. 
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-Gospodarstwo wiejskie u nas. 


XI. Wiele jest rzeczy pozornie podo- 
hy bnych; które w samej rzeczy różnią się mię- 
dzy sobą. Ztąd łatwe pomyłki, i możliwe, stra- 
FE EAA w takim razie jest obowiązkiem 
pd obrze z przedmiotem obznajomionego. 
Dla tego chcemy wyjaśnić różnicę, jaka 
y zachodzi pomiędzy uprawą drenową w Ścisłem 
znaczeniu, a rowami krytemi,  znanemi od dawna 
w agronomii, które u nas mylnie miano za u- 
prawę drenową. Różnica. drenów i krytych 
rowów głównie na tem się zasadza: że krytych 
rowów. używano jedynie. do odprowadzenia zby- 
. tniej wody z pojedynczych miejsc moczarowa- 
tyeh: Dosyć było, jeżeli przy zakładaniu rowów 
_ krytych miano wzgląd na prawa hidrostatyczne 
i wedle nich urządzono wodociągi. — Postęp 
wszakże nauk i spekulacyi teorycznej wykrył 
nie tylko szkodliwy wpływ zbytecznej wilgoci, 
choćby się tylko peryodycznie w ziemi utrzy- 
mywała, ale wykazał także, jak ważnymi jest 
wpływ powietrza na użyźnienie ziemi. Powstała 
'zatem myśl, aby ;obsuszenie warstwy rodzajnej 
połączyć z wietrzeniem ziemi przez. powietrze 
atmosferyczne, Myśl ta naprowadziła na drogę 
urządzenia w podziemiu rodzajnej warstwy zię- 
mi kanałów, które by ściągając zbyteczną wo-. 
dę, obsuszały rodzajną warstwę w czasie od- 
powiednim dyetyce roślin uprawianych, i zara- 
zem ułatwiały. powietrzu swobodny qrzystęp 
i wolne w niej, krążenie. 

W tych kilka słowach zawiera się cała 
definicya drenowania i. warunki urządzenia pod- 
ziemnych kanałów, stanowiących celom agro- 
nomicznym odpowiednią uprawę drenową. 

Że w początkowej literaturze „drenarskiej 
nawet nie rozróżniano krytych rowów od dre- 
nów właściwych, pochodziło ztąd, że  powierz- 
chownie oceniając rzeczy, nie robiono nawet 
różnicy pomiędzy osuszeniem ziemi a jej uży- 
źnieniem. — Nie jeden agronom znakomity, na- 
śladując, angielskie drenowanie, uderzony ko- 
rzyścią uzyskaną już przez. samo obsuszenie 
ziemi moczarowatej; nie jeden drenarz, mało 
znając prawa przyrody, wedle których działa- 
nie drenów staje się dwoistą dźwignią do pod- 
niesienia agronomicznego celu — spisał dzieło 
o drenowaniu, zawierające nie jedną błędną | 
naukę lub radę pod względem urządzenia dre- 
nowego. Itak kto się uczył drenarstwa u Grop- 
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potrzeby opisywać szczegółowo jego twarzy, 
której, wyraz łączył w sobie tęż samą napi- 
szystą powagę z nieprzyzwoitą wiekowi lek- 
komyślnością. 

Młodszy zato był nadzwyczaj niedbale 
ubrany, . chociaż nie w jego stroju nie zdra- 
dzało nędzy. Widać tylko było, że nie dba o 
porządek, a może nawet uważa to zaniedba- 
nie powierzchowności jako konieczne znamię 
„ wyższości, do którego ma widoczną pretensyę. 
Zmać ją po spojrzeniu oczu rzutkiem, niestałem, 
po ruchach nagłych i kapryśnych, po chodzie 
nierównym i przyspieszonym, ipo tych rzutach 
ręki i głowy, które mają niby uchodzić za o- 
„ryginalne. Jest wszakże wiele i naturalnej o 
namiętność graniczącej żywości w tych ruchach. 
Głowę i twarz miał tego rodzaju, który dla 
tłumów. uchodzi za rodzaj jenialny. Włosy o- 
czywiście „dłuższe od zwykłych, rozburzone we- 
dle łatwowiernych poczciwców drgającemi z 
wewnątrz głowy wypływami myśli niespokojnej, 
choć. je rozrzuca co chwilą ręka niespokojna. 
I czoło miał wypukłe; takie czoło uchodzi 
także u wielu osób za znamię jenialności, cho- 
ciaż codzienne naucza de wiądozcujeć dor. 
czołem wypukłem więcej bywa wody n 
gu. W uah miał ph ŁC? który T 
było uważać za jenialny, , chociaž ; 2” LWA s 
odbijała się tylko w nich; namiętność 8 % 
|. ie. . 
ca 0 Upa Bl woócią biegał 
on właśnie „wzdłuż, Ściany, y tórej jak mô- 
wiliśmy. wisiały « obrazy familijne, i machając 
rękami zawzięcie perorował do towarzyszą, któ- 
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INSKRATY, jako to: ogłoszenia, uwiado- 
uienia i doniesienia wszelkiego rodzaju; 
przyjmują się da dziennika. za opłatą ‘od 
wiersza drobnego druku (petit) ża jódnora- 
towe umieszczenie po 1 Er., za następne 
po 3 kr. z dodatkiem opłaty. stęplowej za 
każdorazowe umieszczenie po 30 xr. W. aust. 


Bióro Redakcyi PRZEGLĄDU w rynku Nr. 232 
na drugiem piętrze. 
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pa *) który prawi jeszcze o. niedopalaniu rur, 
a wszelkie niwelowanie lekceważy, ten żekła- 
dając rowy kryte, by obsuszać miejsca mokre, 
mniema że drenuje, i cieszy się gdy obliczy 
koszta drenowania po 4 do 6 złr. od, morga. 

Albo kto zawierzył radom p. Vincent, którego 
dzieło **) uzyskało nawet nagrodę ; ten bę- 
dzie lekceważył ' działanie powietrza, a urzą- 
dzając tylko ogólne obsuszenie ziemi, mieć bę- 
dzie ledwie połowę korzyści, jedynie z przy- 

czyny, że wodą hermetycznie. zamknął dreny 
przed żabami — i przed powietrzem. Aby i- 
u nas zapobiedz błędnym pojęciom o uprawie 
drenowej, powiadamy wyraźnie, że tylko takie 
urządzenie uprawy. drenowej odpowiadać” bg- 
dzie wszelkim wymaganiom, które, nie tylko 
obsuszy całą rodzajną warstwę, ale zarazem 
ułatwi do niej przystęp „powietrza wpływem 
swoim użyźniającego. 

Że w Żywcu zaprowadzona uprawa dre- 
nowa (o której w. przeszłym liście mówić 0- 
biecaliśmy), odpowiada wszelkim warunkom, o- 
kazują raporta zamięszczone w XVII. i XXL 

tomie Rozpraw Towarzystwa. gosp. Spostrze- 
gano tam: że Śniegi nikły daleko wcześniej 
na, przestrzeni drenowanej ; że ziemia skrusza- 
ła, przez co w drugim już roku wykonanie or- 
ki mniej „sił potrzebowało; że mimo posuchy 
w roku 1857, znaczna była różnica w plonie 
na korzyść pola drenowanego. Sprawiło to nie 
obsuszenie ziemi, ale krążenie powietrza, to- 
piąc od spodu zamroź i śniegi, rozkładając i 
użyźniając, ziemię.  Drenowanego pola było w 
państwie Żywieckiem w końcu 1857 roku 541 
morgów. Na uprawę drenową na tej propia 
ni, wyłożono 20.953 złr. i 11 kr. 

zatem drenowanie morgu ‘kosztowa taani au 
cięciu 38 złr. 43 kr. m. k. — Wielki ten na- 

kład nie wahała się łożyć administracya Żywca 
na zdrenowanie ziemi, której wierzchnia war- 
stwa urodzajna, gliniasta lub glinkowata, ma 
zaledwie sześć cali i spoczywa na trzystopo- 
wym pokładzie gliny tłustej, nieprzepuszczalnej, 
z szutrem ryniastym tu i owdzie. — Dodajmy, 
że tam warstwa rodzajna „posiada z natury bar- 
dzo mało sił żywotnych, „utrzymywanych jedy- 
nie przez nawozy; z tej zatem przyczyny u- 
prawa roślin, które wymagają gruntu w po- 
żywienie amoniakolne bogatszego, mniej ko- 
rzystnie nagradza nakład drenówania , niżeli 
pry roślin, których głównym pokarmem są 
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*) Erfahrungen von H. Gropp. Deutsches Draen- 
buch v, H. Gropp. 

**) Die Drainage v. L. Vinceàt. Theorie und 
Praxis der Drainage v L. Vincent. 


ry nie mniej żywo, ale poważniej szedł koło 
niego, i zdawał się go słuchać z drwiącym 
nieco uśmiechem. 
— Nie mówię jeszcze obrazy królów l...“ 
przemawiał, młody człowiek półgłosem przez 
wzgląd na Spiącego, ale widać było po špoj- 
rzeniach które rzucał koło siebie, jak mu był 
przykrym ten przymus, i jak by był rad mieć 
jak najwięcej słuchaczów, którzy by mogli. po- 
dziwiać to wszystko mądre, co z ust jego pły- 
nąć będzie. . 
— Bo to niby historya AN Ye mówił 
dalej; chociaż, co to znaczy stara, przebrzmiała, 
zamknięta już historya! Nam nowej trzeba hi- 
storyi|... dodał potrząsając włosami. My nową 
tworzymy historyę l-- myi 

— Mówmy ciszej!... _wtrącił starszy i 
chustkę przyłożył db ust, aby ukryć zapewne 
niegrzeczną chętke o ziewania, jaka go; po- 
rywała słuchając młodego twórcę nowej histo- 
ryi, którego polityczno. utopiczne w chaos po- 
ginatwanp: wyobrażenia znał dobrze. 


y. nową erę historyczną wprowadzamy! 

Zanim nową wprowad 

Władziu, P wa zimy erę mój 
czybyśmy nie mogli pomyśleć o tem, 

pocośmy tu przyjechali ? 

— Prozaik jesteś panie Stanisławie!... 

zimny prozaik !... Szczęśliwy przeto... mnie się i 

pali tu w głowie ! tysiące myśli płomienistych, Ą 

które prą się naprzód! Lecz niech ci dokończę! 

Dla takich ludzi dokończyć perory zaczę- 

tej jest koniecznością, choćby połowa agha- 

czów usnęła, a druga połowa zemknęła. " 

— Te obrazy iia niby przodków 
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węglowi wspólne pierwiastki, 
pszeniey w przecięciu — przynosił nadwyżki na 
korzyść drenowania półtora macy tylko na 
morgu; dodawszy do tego słomę, wartość ca- 


" Kartoni 76 mecy”6:5 achtłe-po-20 kr. za me- 
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Słomy ozimej 24 cetnarów po 24 kr. za me- 
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łej nadwyżki wynosiła w przecięciu 19%, od | 4 z S E nA E 
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chu przyniósł 2 mace nadwyżki, a zatem le- 
dwie 15/,., — W plonie zaś buraków nad- 
wyżka ta wynosiła „często na morgu W prze- 
cięciu 100 cetnarów i wynapradzała w nie- 
jednym zbiorze cały koszt drenowania, (Wielka 
zaś różnica, jaka się okazuje w różnych latach 
przy uprawie jednej i tej samej. rośliny, -po- 
chodzi z odmiennego wpływi atmbsfetycznego. 
W mokrym roku 1858 plon w życie Z pola” 
drenowanego wydał nadwyżki na mórgu T mać 
w ziarnie, a 17.89 cetnarów W słomie, *ćzyli 
950, w ,ziarnie, a T6'/,-w Słęnie; a zatem 
wedle cen ówczesnych wartość nadwyżki” wy- 
nosiła ;95°/ od kosztów drenówania. W Yóku 
1854 taż nadwyżka wyposiła w płonie żytnim w sy, PoiSjsrej, e OPR > 
tylko 17/; macy „w ziarhie, a 564 funt, w sto- | kie wypadło podniesienie się płona w całości 
mie; ale że ceny. były nad miarę wysokie,” bò A soi gra potrzeba; iże gdyby: grun- 
za macę płacono. 7 zły a za cótnar słomy | ta tego folwarku "były całkowicie <zdrenowane: 
41 kr. m, k.: wartość wynogiłą 43"), 6d wy- | mi” nadwyżka” uzyskana "wynosiłaby ; nieporó” 
łożonego kapitału. Tak Sámo ż jęczmięniem. | wnanie więcej. Dalej przyjęliśmy  najniestoso: 
„W, roku 1855 nadwyżka! wynosiła 3 mace w 
ziarnić, a 4, celnarów 'w słomie; wr. 1856 
w nosita,- na morzu 10'4 mac” W aiarnie, a 
E Er 1, cel. w słomie, wartość zatem tej nad- | 
Wyżki pokryła w jednym roku wszelkie „koszta 
drenowania. <: "sę l pani 
NURA natezy zrobić uwagę, że w płonić żyta 
i jęczmienia większa nadwyżka iā -ma gala 
la drenowanego, Z lej głównie plothódziła przy- 
Czyny, , że obydwie te rośliny iiniej tytrwałe 
na zbyleczną wiłgóć, na pólu 'niedrónówańem 
więcej na nią farażone niszczeć  fhusiąły: "zaś 
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| tem na morg každy przypada 14 zł. 41.9 kr 
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` na drenowanie morga, wynoszących w Żywcu 
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niczu qagjgatwiakę sianych. > Nadwyżkę uzyska- 
ng przez drenowanie w burakach "i! w upra- 
wie (lnu, ` można” już: po” części: z raportów, ©- 
cenić. " Pomiagliśmy także wszelkie inne vko- 
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UL Ale" ie! | odrżekł klerat" z* niejakim 
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*torskiej postawie, jakby Świat cały, wyzywał w 10. MOT 
Uśmiech szyderczy „pana Stanisława 
nął się jeszcze mocniejszy... yszow) 
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_— ‘Na co mi pamiątek?... wyrzekł Włady. 


“mò 
a | 


i RH 


prygoć 


lo 

| 
wygis ; |j o 
h rę 


f 


jest przyszłość! dla mnie są nadzieje! 


pr hwąła bogu, żeśmy 2 naszego gór- | W Wojski, f Cha Litwie pód. Dębińskini gdzieś ] 
nego dyskursu zeszli na nadzieje., Wszakże dla |, (4m kjee mi' wyratówśł, i pófem ha'rany Swo- 
"twoich osobistych nadziei mnie. ty. przywiozłeś. | je Ümara? a f old jw fsim ofox Í 
Czyś już o nich zapotoniaț? 0S5 O | A wii, że "twego ójedy " który był 
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się po wypukłem czole z goleni (wiele? na. 197 0 >= A tak Wd wiec koqsówi stry- 
czącym. | c | | Phi majórze. "Wygotski, był przy jend śmierci, 
sie — Więc zamiast 0 przodkach pó, Raty "b ogrzebał gó, "i odtąd żadsze patńietał omnie. 
* o ostatnim ich potomku, do któróga mjd $s3iaB13 DEN EFA płaci długi! ża” ciebie! 1b wiec 
masz apetyt niezmyślony. a. 3 | rachujesz na jego wdzięózńóść lle pamiątki 
— Jak ty się prozaicznie wyrażasz Sta- stryja ?.... loimisu giowa sr X 
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wik” arlo PA Sd, niego, że rinie valy żapisze "majątek. 
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wcy na krótki czas, nie wymagając nawet wy- 
nagrodzenia. Bo tam -agronomia oparta „na 
znajomości praw przyrodzonych, wyjaśniła sl A 
teczność drenowania, i tam nikt się nie zraża 
zawodami, jakie się „w. począ achi trafiają. | 


Każdy wie z góry, że.tych zawodów nie sprawia 


owanie, ale złe” zasto: r 
SM Hub. sta gdspód Arki > 
nas. od „zaprowadze 


nia. gorzelni, zraża, złemi 
wydatkami w gorzelni sąsiada? co się dawniej 
swapzało., gdyzjegzezp, pig wiedziano, 
ia „eorzelkictwo, wInAR Aj ge UEKACEENIe go, 
rzelni, złe. prowadzenie: wyroba „1, żła jakość 
i nga yd 
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‘wet mało: które” w zbliżeniu dooniej: porówna- 
nem być "może. ; Niema/iw» ten stwierdzeniu 
przesady.|>0 || ls) jad wbowoq s 
Oceniwszy tylko te kwestyẹeisiw „stosunku 
do całego; kraju podług: raportów p. Schein- 
dlina, <okaże się, że. u, nas, jest najmniej „sześć 
milionów: morgów /żiemi, mą „których drenowa- 
nie! przyniosło-by , przynajmniej. te. same, co „w 
Zywew. korzyści. ;Zaprowadzenie „tej. „upra- 
(wyow latach: pięćdziesięciu, stanowiących „nor- 
nialńe przecięcie. trwałości, .drenów, ;zyżyłoby 


s milionówskapitaku= sza- | 
tom wydatek na te nprawe wynosiłby w, nor-| 


malnein przecięcu: cztery miliony. Obliczywszy 
/ konieczne umorzenie, nakładu na lat 24, wy-/ 
( sokość kapitału „obrotowego, wynosić będzie 45) 
wmilionówe Wartość obecna,tych sześciu milio-| 
'nów "morgów ziefni,, 'niewynosząca, więcej. jak. 
'240 mil. zł. podniosłaby się. .przęz | nakład 200| 
milionów » przynajmniej « doi.) całego miliarda, al 
ożatemozyskanob% w.stałym, majątku. krajowym, 
s nadwyżkę: 560 «milionów, ,któraby rocznie przy- 
bywała. w sumie przeciętnej jedynastu milipnów., 
W. dochodach: kraju: przybywało-by tem, apan 
: rocznie. przyńajmnićj. tyle, ;e0. wynosili procen 
tod: 1 b milionów, iprócz tego; podniesienie war- 
tości pracy 1. dw GARE 2 | 
+ Majątek: krajowy: isdochodyi podniostyb 
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ficznej, która jak się 
domości, była mylną. Post wypaliła nawet sążni: 
sty aitykał kierujący o śmierci króla Ferdynanda, 
łamiąć sóbie głowę, co też to dalej z tego będzie? 
Economist nie wierzy w wojnę, lak jak i więkśzć 
część (dzienników, angielskich, i powiada, że w ga: 
binecie” frańcuzkim, gdzie mają istnieć teraz dwa 
ślróńnietwa, lo jesi: pokójowe i woj 
wsże odńiosło zwycięziwo (?!) 

a O Lo Aresztówani w Irlandyi ćzłonkowić ka. 
bi Feńiks, zostali na dńiu 18. b. m. wypuszćzeń 
na wołność” z ksldcyą i zar 
na Wożwóanić przed sądem przyrięgłyth. ” ` 
X938 FRANCYA.” Ph Sebach; ton nidthiócki dypłó- 
mata w francuzko rosyjskiej słiżbie, wrócił” przed 
trzema dniami z Petersburga, 1 miał żaraz tdzajutrz 
pó powrocie do Paryża, długą ż cesarztłn koderen- 
cyę. Dnia. Zigo odjechał dn do Brukścli, a na gieł- 
dzie ogłoszono, że pojachał* tam w 'misyi całkiem 
nié niemióckiej. W Paryżu nazywają /p!- Scebacha 
„restauralorem związku nadreńskiego*, 14 Słychać 
o luzbrojaniach sig. Anglii na: więlką stopę, (by po- 
mimo owojńy w ladydch | była sgotową:na wszelkie 
„ewentualriości 'wejenne. — ,Wiadomośći nadeszłe: z Po- 
-tefsburga" donoszą, ża / kapitana: dyplomatę: Łaroń- 
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amatycznej w Petersburgu 1/przed x kilkoma wrócił 
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8 AUSIRE BE Kol podaje dzpówić londyńska 
z d. 21. b. m. o zawarciu z domem Rotszyldów 
pożyczki austryackiej,na 6 milionów po 5Y,. 


— Najjaśn. Pan przyjmował deputacyę ban- 


ku narod.;" której" dał oświadczenie uspakające co 


ją politycznego, b AÈ 
3 IA. "Dzienniki an ielskie piszą jeden za 
SHURA, EZUS ng RB. ab IIASEW 09 
„8 śmierci króla neapolitańskiego, opierając 
zdaje swoje doniesienia na depeszy telegr 


mienie dop lea 
pokazuje z późniejszych wia” 


enne, ” pier: 


ęczeniem stawienia się 


tj 
1144 


owych, liczą w Paryżu 
mniej; ze steony 
Rdsyi — Pogłoska, jakoby poset fraacuzki przy dwie 
rze wiedeńskim, br. Bourqpiency, wkrótce miał wró- 


ció do -Wigdlqiaj jesto myluą > Jaximówią na gieldzie 


Dziwne się podczas. sejmu; tząęzy porobili : 
Ślepy wespół z kalcką mężnego ubili, 
Helman musiał bez wojska wyjechać 'z korony, 


iq 
Królowa niemal; codzien: Kondeusza rodzis qa 
Arcybiskup jej babi, a; Kondeusz, chodzi, | 


099 


'Radziejowski 'doktorską:przyjąłiprofesyją,- 


Nie 'leczy, ale! truje swoją alchomiją : 0), 
Dragi: pięczęterzowi ; mniejszęmu gotaje ; fe ba 7 
Ao oni.mu też zalo po: jednej uncyjeji.;4:,,) ; 
Rozkażą krwie upuścić dla melankobjej. | oaos 
(Wiersze:e panówaniu Króla „Janq Kazi- 
weoq i 001g mierza ;r..1668,, stabglg 
Ojczw nasz)» któlu polski Janie. Kazimierzu, slay 
Któryś jest w majęstacie, lecz w niedobrem „pigrzu, 
Święci lsiġ irib: twojej ale; we Szweeyjeboinbog 
krkrólowej: Ludwiki Także! we Franeyjej:: 7 
Przybądź: raczej do swego, króldstwa szwedzkięgo, 


satyryczne: Sejm iw Warszawie, 1650 N- AQ pu- ., „Nie sobraćaj, już: w =niwecz- naszego polskiego. 
pnowania) Jana: Kazimierza, które; treściwie „a, do- „|, Bądź wola; twoja jako. wi Kandalijej byłaowioj 
o biłnie acz w krótkości, malują: stan kraju, ówczęsny, ,„,.; Gdzie isłyszem, chleba mało: tylko; śledzi siła, 
idj! dająsnam: wyobrażenie doskonałe, [0 usposobieniu | „Pozb 


biwiłeś snas: wszystkich „powszedniego chlęba, 
Którego każdemu z nas jest „własną, potrzębą,. 
Odpóść „naro nasze: winy : pogłówne, rogowe, 
Boito; na nas nastały; jakieś rzeczy.nowe,. si 
Bośmy już opuścili związek żołnierzowi, | ;,,, £ 
Ibnie wwódź neżsną wojn€ zSzwody, z Francuzami, 
Gdyż mantj dość zabanyki. ZęMoskyęa, Z Kozakami, 
A nie wprowadzaj nam też do państwa Francuza: 


za: belgijskim: "dziennikiem =! /ndependanee wiado: 
miość;: jakoby król szrdyńśki tylo" pod tym warin. 
Kier pozwolił na żaślabiny, żeby między Francyą 
a Sardynią zawarto przymierze zaczepno odporne. 
Unione, dodaje nawet.. że przymierze, jo, zostało, na 
dnią 22, b. mristolnie podpisanem. Przykro nam, 
powiada Monitor: że twierdzenie to dzienników fran- 
cuzkich zbić i jako mylne ogłosić musimy. -Twier- 
dzenie takie jest bowiem równie falszyweai, jak oS 
brażającem dla obudwóch monarchów, Cesarz, may 
si dbać o to, by jego familijne związki z tradycyo- 
palną polityką Franeyi. stały; w.zgodzie; nieydopuści 
jednak nigdy do tego. by wielkie interesa kraju by- 
ły od związków familijnych: zaiste? 195=1oiomio4 
= Paryzki korespondent do angielskiego Gros 
be donosi, że słychać, jakoby jenerał, Lamoriciefe 
ofiarował cesarzowi na, wypadek, wojny, włoskiej 
swoje ramię. - Pelissier i: Canrobert mają być przeć 
ciwnymi wojnie, a to z obawy, by im niespadły z 
głodh; eaobyto jas wiiwłająiy eti" vd 013-008 
JOŃSKIE WYSPY. Telegfśfeki" donoszą, że 
Gladstone zgromadził w Korfu deputowanych siedmiu 
Wysp: „Deputowani żądali 'rewizy! f traktatów p roku 
1815 i przyłączenia do królestwa greckiego, oświad- 
czając; że” jak dłogo te żądónia ich nie' zostaną 
rozstrzygnięte, tak 'długo' oni zamierzone przez rząd 
abgielski reformy nie wezmą pod: rozwagę. => UB 
-—-0st-D,—P'ost 
zamieściła ajn jaca korespondencyę z Jas opisują- 
cą wybory księcia. Wyjmujemy z niej ważniejsze 
mpr (Posiedżahieq z 16. sh: ms było Inadzwyczaj 
ważłe6-0Po żywych rozprawach odrzucono; kandy- 
datutę ks. Grzegorza Stourdzy: większością głosów. 
Propozycyę 5 7aś wzięcia! ma listę kandydatów; opóĖ 
kównika ni oprowizorycznego hetmana) Aleksandra 
Kouzy. przyjęto aklamacyą. Gógolniczano: zrobił pa- 
terh następujący . wniosek: "1: Obadwa księstwa 
mają kgć połącżonen 2. <Taks nowa. obrać: sięma- 
jący książę Jak komisya we Fokszanach, która 
mai się shładać z ezłonków tego zgromadzeniu 
narodowego, mają się zobawiązać pod przystegą, 
że wszelkich przyłożą starań, by Księstwa połą> 
ezonoopod. berłem: księcia '2 obcego jakiego dwo- 
nu) Wniosek ten /przemienidno większością głosów 
wuchwałę. Dnia następnego nastąpiły po wysłucha- 
niu mszy ś. wybory, i hetman Kouza został. jedno- 
głośnie księciem obrany. Książę zaprzysiągł kon- 
stylucyę nicnaruszenie_ utrzymywać dla dobra naró- 
du. i Księstw zjędńoczonych.. Poprzedńio” jeszcze 
podpisał dobuwrcny +- an nazie gdyby połączenie 


Księstw przyszło do skutku, on zrezygnuje rw 


y p 


. 
wiadoriość v 
podali“ edo 


resztowane z końcem grudnia m. z+ wiele osób z 
powodów politycznych. Że wiadomość ta jest mylną, 
'a przyńajmniej przesadzona; widać'2:korespondencyi 
Nadwislanina „Z. pod, Warszawy“, która rzecz tę 
opisuje w sposób ńastępujący: Powrócił do | kroju 
przed niedawhyim GZasom za amnestyą jakiś wy. 
chodźea; za nim przybył 'drugi"bez: amneślyi, zda- 
jąc się na laskę i. niełaskę, ale bawiwszy już, dłuż 
szy Czas w-Warszawie nie zgłosił się według prze- 
pisu do ;policji, "Pewnego wiećzóra, bawili się ci 

anowie' w jednej” jakiejś gospodzie rzemieślniczej, 
"wów, at nareszcie *żaintonował ktoś jąkąś piosnkę 
narodową, którą. naturalnie  pochwyciło "i zamiciło 
-łoscierpieć nie możemy tak wielkiego guza ; 

Ani nam też racz życzyć więcej Kondeusza, 

Gdyż go cale nie lubi nasza polska dusza. - 
Panuj sam, póki wola Boga najwyższego, | 
Przyjąwszy zaś do łaski swej Lubomirskiego, 
, Nie słuchając złej rady ślepka Prażmowskiego, 
Ani jego kolegi Reja kudłatego ; 

Ale nas zbaw od Tynfa i Boratyniego;"", wory ©1 


b poszlij ich do: czórta, piekła przeklętego:) | «dò! 
Bej któż, tynfów priami, także 2 szelągomi, „; „;, 


Nikt. najbardziej nie winien, tylko oni sami. 
Ma | KARY LILIE 2274 3 AIRG) 
* Słusznieby znowu kazać bić czerwone złete, 

4 sK 382468 selagi, przemierzłą hołotę ;! 

Każ znowu robić dobrej oriy i taleryg dovyri 
Któremi się szczycili polscy kawalery. `° 
"Przywróć nam do korony nasze srebro; -złotoj!=1u5 
Bo wiedz, o lem, że będzie wielki kłopot .0 to, 
„alek © to wszystko frudno ; pacierza nie sprostał è 
z ze się od Polaków, sbdykantem został., (D. n.) 

, 8 koka Ea „fa 
w Wieczór muzykalny.  « 


00 85 Czwarią dek lamacyj b 

met? we P acyjno - muzykalna zabawa 
wieczorna odbyła się w Tówoanoż b. 
Publiczność zebrałk ze ow, muz; 19. b. m, 


z £ tym razem jeszcze liczniej 
niż” zwykle: Mn Tožpoczęto koi Schi- 
mána. złeżeli p wiemy, že w kwintęcie tym wzikfi 

e ydział pp- Mikuli : Sa zewski, zdaje nam się; że 
Su aiem powiedzieliśmy, i Ae y ten ulwór 
„jdderaz dopiero należy 8 obumana oddano 
„po mistrzowsku, Tak całość, tej kompozycyj „jak À 
pojedynęze jej części. 2r02U 
„ słuchaczy. Do każdego poj 
< równie przemówić wspaniałe, zka a Jegro I Fina: 
tku „dydanie, jak i w 2 tę, 280) ii 


2) 


nz 


zieliśmy, „żę jenięja | 
ejocenionego Sęhamana oddano 


-i 


całeczgromadzenie. W tem wpadła policya i zabra- 
ła wszyaikióh"K"Śgtadati” Robibó TAM, lsti 
,powypuszczano, samnestyowanego wysłano: zi War- 
| szawy gdżieś w głąb kraju, a 'nieamnestyowanego 
| zatrzymano w cytadeli, Oto cały fakt, który jak 
| widać z opisu Nadwislanina, był prostą burdą kar- 
| czemną*i nie ma żadnego znaczenia politycznego. 
| Korespondent Nadwislanźna: nakpiwszy' porządnie 
z-eałego tego wydarzenia, z klórego pewni ludzie 
| radziby, wysnuć: spisek;” rewolucyę lub Fošs podo: 
| bnęgó, -by donieść ,o tem: do Petersburga, powiada 
| w końcu, że Warszawadli. eała Kongresówka jest na 
teraz zupełnie spokojną, że jednak ia spokojność 
| ludności nie -wypływa ze zbyt wielkiego zaufania do 
| dzisiejszego systemu, ani. jej też nie należy uważać 
za początek -spełniania! się tego, co cesarz! osmaærze: 
niach, pr pierwszem zwiedzaniu Warszawy ustnie 
zaukazować raczył. *Pochodzi*cna: owszem z głębo: 
kiego, przekonania całego narodu, że obecnego'cza- 
su'używać należy na dźwiganie moralnych polłęg. 
na wyrabianie w pojedynczych i w ogółe dzielno- 
śei, bez czego szczęśliwej przyszłości. pojąć hie 
podobńa.|; s 75 01 s: „*' 


PRUSY. Czas donosi, .żeradres'na mowę tro- 
nową księcia pruskiego, został jednomyślnie w izbie 
niższej przyjęty. Sprawozdawcą był, „Simson, „Po 
wniesieniu jego hr. Cieszkowski żabrał głos «u: 
żalając się, że nie przedłożóno „adresu. fcakcyi pol- 
skiej, lubo- nie wiedziano” eży się takowa nań 
zgodzi; także nie dano jej sposobności przemówie 
nia w komisyi. On jednak i-prźyjaciele' jego ”przy- 
stoją na adres w tej nadziei ,.że staranność, jaką 
książę 'rejent przyrzekł mieć. około: stosunków 
zewnętrźnych, wyjdźie im także, na, dobre. . Dep. 


* | SERBIA. Korespondent. % Temeszwaru + pisze 
do Gaz. Austr.: _Móżha! było przewidzieć, że Gira- 
szanib: cofio śię postem,» covzaszło. ód: wszelkich 


42.213 


wiele charaktóru', 
zasad pohtyczny w, 


habia” I es i biaKigid oal 
a ebia aa OZ Aa TA SB. A PECA 
— Korespondent z Belgrąadw=doi tejże : gazety 


o FCE AE? B po 
„naspmizód by śesz a przedłożćno do przej- 


rzenia osobnej komisyi prawo o zgromadzeniach na- 
rodówych; które to prawo: qiezesłał topazosejal äku- 
_ pezynie, ņpoczyniwszy niektórę zmiany; a powtóre, by 
zaprowadzóho wolność druku». Śkupcżyra uełiwali: 
ła później, że książęta: serbscyinie mają nadal obo- 
wiązku jeździć: do Stambuła osobiksie po zatwier- 
dzenie. sułtańskie, ż6 ztbśzią” Bsiązę” tytki ża" fo- 
` zwoleniem . skupczyny w takim celu "do" StAmbyła 
może jechać ; ogłosiła zarazem Micka syna 0 
sza Obrenowicza, w: razie! opróżnipnią trony ste" 
ciem Sabita oz s:9 a 1 a © q Ob" 4. M 
— Tdegram `z 25go dorosir Przed achśilą 


| le. W tej kompozycji. jest wszystko jasne i -zro 
zumiałe. =P, Mikuli, który te wieczory muzykalne 
aranżuje, mógł poznać z udziału i hucznych okla- 
sków, jakiemi przyjmowało grono słuchaczy każdy 
ustęp tego kwintetu, że tego*rodzaju dzieła są ! 
będą nam zawsze najpożądańszemi. Po kwińtecie 
odśpiewała p. Klotylda Bogdanowiczówna łiomanse 
| Donizettiego: Mainan? dziecię w języku niemieckim. 
Wybór tej ;pieśni, « kążdy pezyzna>:nie był /bynej- 
miej pagzędliwy, „rotś tejromgnsyi metka; ąz 
ciągle *,o ch eb Bla s ego, dziecięcia, , a dostać a 
"mie może i dziecię W kdńcu ginie” z głódu' ©9'Yhóże 
|-być” zrószłą stosówną:! do! 'Gbrobidńier podt$ćziiógo, 
uilecz pie jest pawie stęstynym pod pieśń tekstem, 
| Do najwyższego stopnia spotęgowane uczucie bole+ 
iśóilioyA Kłórem się ta cała pieśń od pierwszego do 
|, ostatniego obraca taktu, jest nadzwyczaj tak dla 
„śpiewaka jak i dla słuchacza męczącem. Wyke z | 
nie jest dla śpiewaka niezmiernie utrudniońe;. Bf) 


przechwycone, prześadzóne;” a 4 ragieę jakie ymośta- 
wiają zasady estetyki, "TAFR6" pizo 


i A ). 


. tęemalutką zrobić uwagę, że sposób w jaki p 


stenie,- w kostiumie, ale nigdy w sali kozceńtótej. 
A Czuję ny się obowiązani zwróde” Ró, 
sedno [BBE mioegkgfny zag po 
piesni. 

[74700 2 l Hf TYL SINGIN OMES ai 938) 
zżywaną przy, gpiewaniu pzpSne, , EreSn. 
płynąć „Bb: O AC każ wileów u + 

W ] | . A ` ssni . 


dusza, głębokie uczucie i zrozumienie rzeczy. Cie- 


PA 


powipna 
pe dio. 


| W truli djo» dba 23yo “anodi Nore 
„syondent, że Garaszanin „ złożył lylkos-miaisleretxo, 


„my nie mówić o czystości inonatyi; * śmiefoy, b ko * j | 
* J.Przedewszystkiem. musimy: wyznać, że. pomysł Zell |. 


a tylda B. pieśń tę. oddała, może być .ślosownyml DA Ho-nera, 
tuwóżć p. 


Sj a pod P pHo 46 bart, 


Ro 1 . LAG, YST 
aryą „kolorowaną, znacznie sR reth i 
i! Tak psk Wiat oko dóże być, nigdy u- ¿b nem; „Ale. cóż powied 


| asd 
— 
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, abdykował arcybiskup Piotr; udaje się on do kla- 
szłoruś. (zlerech „wyższych  nrzędników, rodóm % 
Anistegi, wydałono zkraju.: Słychać że wielkie zmia: 
| ny zejdą w obsadzeniu rządów, o 5 wooa ji 
"WŁOCHY. Uzóńć ogłasża” odezwę <słuchóczów 
| uniworay ięlufiży 89 3 kademików w Piemońcie; w któ: 
rej jest, mowa.o niedalekim czasie, kiedy jedna 
| wspólna trójkolorowa chorągiew połączy całe Włochy. 

„menn Wedlug "telegraficznej depeszy -z Torgyna 

z daty 25. b. m. przyspieszono żaślubiny księżnej 

Klotyldy. Ślub odbędzie się 30. b. m., a By, odja- 

dą państwo młodzi na Genuę i Marsylię do Paryża, 

„0a —mioBa Turynu . donoszą: Izba deputowanych 

przyjęła projekt do. prawa: o: gwardyi narodowej 

92 głosami przeciwko 28. * Gaz. Milit.” pisze, «że 

projekt utworeenia 3 nowych szwadranów jazdy jest 

wygotowany, Unione mówi o 100.000 nowych mun: 
durów gotowych idla ubrania. tyluż ochotników. Ko7; 

Merc. w*Genui donosi; że: okrętom kupieckim dano 

rożkaz *ustnięcia się z pewnej części portu dla zro: 

bięnia „miejsca kilku okrętom: wojennym, * które tam 


4, Korespondencye. 
Tia (W sprawie żeglugi parożwej na Dniestrże.) 
„o (B) Lwów. dnia. 24, stycz. | Wyczytujemy 
-wi dziennikach. „tak. krajowych . jak „i zagranicznych 
wiadomość; jakoby galicyjskie: Towarzystwo, żeglugi 
parowej na: Dniestrze "zamówiło już parowce i inne 
wodno Salki; tw Gla zaprówadżenia w lipca b. 
lego, dla handlu kraju naszego lak pożądanego przed- 
SiębioFAIWAJ O ojoj | a, yy ej 
Zasiągnąwszy wiarygodnej wiadomości, może- 
my sprostować to' przedwczesnwadonićsidnie, ile że 
przed zamówieniem “statków "i uczynienićm” tak sta: 
nowczych kroków, nałeży”poprzednio postarać się 
o koncesyę na przedsiębiorstwo, i uzyskać od w. 
rządu zapewnienie "należytego uregulowania koryta 
rzeki. Dła wyświecenia o istotnym stanie 'tej spra- 
wy „goDiEŚĆ możemy, że gorliwi o wzrost przemy- 
slu: krajowego obywatele, , zawiązali we Lwowie to- 
warzysiwo, składające, się: z-irzydziestu. jeden człon: 
ków, z kapitałem 180,000 wal. austr. w celu, za: 
prowadzenia współnę pracą i kapitałem, żegługi pa- 
rbwej na Dniestrze, i że wybrano komitet złożony 
z pięciu członków: Włodzimierza hr. Bayórowskić- i 
„g%, „Włodzimięrza „br., Russockiego, Leona, księcia 
Sapiehye Michała. bra; Starzeńskiego, i W. Antoniego 
„Mysłowskiego, : którzy: to panowie : dołóżą zapewne 
wszelkiego starania," by przedsiębiorstwa 4a pre 
KAN PNA Ak najeniamowin syai nómitet zawiado- 
mił juz w. Namiestnictwo o ukonstytuowaniu się to- 
„Warzyslwa, iw ciągu „przysałęgo, miesiąca gdy zgro- 
„madzi potrzebne małeryały, uczyni stosowne podanie 
© ud/ielenie" konoesyi i uregułowanie koryta, Dnie- 
siaa t6 przyńsjmniej od'”"ujśćia rzeki. Stryja do 
„Dniestru, zkąd według sprawózdania p, Dingleja, | 
jnżyniera, wysłanego z ramienia Towarzystwa dla 
„ zbadania, koryta, Dniestr łatwo dla parowców „stać 
«się możę: spławnym. psedzić ogasgiefi wio | 
W całej: niemel Europie ogólaem: stało się sta- 
*fańiorń ożywić handel "i przemysł przez łatwe i ta- 
onie środki Komunikacyjne, zaprowadzone połączone- 
mi siłami, t.j. 7a pomocą towarzystw. Stosownie 
» dostęgo: i kroj„nasz uczynił krok ważny, ile ża bu- 
*dująca «się su inas! kolej żelazna sprowadzi nam za- 


p pewne korzyści, których: kraje zachodnie od dawna 
, używają. Lecz na tem jednem przedsiębiorstwie, 
„które, zapownę pod wpływem krajowców nie długo 
| pozostanie, gdy. akcye w „ręce: obcych, kapitalistów 


'przejdą; poprzestać nie można, i w zamiłowaniu o 


szymy się szczerze, że p. Klotylda' B: udaje się do 
| Paryża dla swego dalszego kształcenia się w mu- 
zyc: zadjdzie ona lam sposobność wielo. usłyszeć, 
Wisla, się nauczyć; i mamy niepłonną nadzieję, że 
vp. 1B.; «<która w tak „krótkim: czasie tak) ogromne w 
ugpiewie zrobiła: postępy, z równą -piłnością i że tak 
powiemy z równym zapałóm; jak we Włoszech u 
t maęsira' Lampertego, Hak iw Paryżu będzie się przy- 
kłądać „do swojego dalszego wykształcenia muzy: 
kalnego. 
s In Pan- R. wygłosił tym rażem trzy humorysty- 
"czne sonety J. Borkowskiego ze zwykłym talentem ; 
nie „chćemy wyrokować czy wybór był stosowny, 
powiemy, tylko, że, uśmiano się, doskonale. 
Mogo Pan” S/arzewski żachwycił nós wrószcie 'ode- 
graniem kompozycyi Hellmesbergera. Aby nië” po- 
"Włarzać! tó, co” grze p..St. poprzednio już napi: 
" saliśmy, , powiemy, tylko, „że grał przęślicznie i że 


publiczność podziękowała mu prawdziwym grzmo- ` 


jetem oklaskýwso} ©0001 


pod vd Wieczór ten” zakończone odegranie Orfeu- 


i SZT, *symfónii Liszta ułóżorej przeź Zelinera na for- 
"tópian, arfę, „fisharmonikę, “skrzypce i wiolonczelę. 


ożenia tego olbrzymiego, orkiestrowego idzie- ` 
ła na pomienione instrumenta, nie' ńależ ATA 
3 SPY p IOTETY. bog 4 134g otw: r i i 
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f uiworu», zastąpiono piani- 
DGAKIGGYN YGNĄ „4 poRdoge n samej kompozycyj, o 


ego kierunku? Jedynie sło. 
mogły nam dopomódz nieco 
iszta, który_chciał tym utwo-_ 
rem wyrazić skargę Orfeusza. Skarga ta wyłoniła 

olagmia 1 


tym płodzie nowoczesn 
wa wstępne L. Foglara 


uży do sżęda | 


dobro kraju należy starać się o inne. Najgłówniej- 
szem‘ Z nich, misnowicie dla naszego żyznego-i obi 
filującego w surowe: płody Podala galicyjskiego, jest 
fania droga Wodna 'hóhdlowa, łącząca: ż-czasem; gdy 
zbiegnie się z koleją żelszną, kraje zachodniez mo+ 
rzem Czarnem: Zadaniam więc zawiązanego dopiero 
Towarzystwa jest, wykazać ważność zaprowadzenia 
żeglagi parowej na' Dniestrze, uzyskać przyzwolenie 
i uregałowanie koryta od w: rządu, i da Bóg, wpro» 
wadzić dzieło to w życie. l veg 
Przy żnanćj powszechnie czynnej: opiece J. £. 
Namiestnika kraju, “w popieraniu spraw krajowych 
i zaprowadzeniu dróg: komunikacyjnych, których w 
przeciągu lat" kilka zbudowano sto. kilkadziesiąt mil; 
nałeży się spodziuwać, że i przedsiębiorstwo to;, za: 
prowadzone ' także woela» ułatwienia komunikacyj, 
znajdziecu w. rządu poparcie,: jako zmiorzające. da 
polepszenia! bytu materysłnego sii rozwinięcia handlu, 
(7% podróży. „Tytoń, Buczacz i kąsyno.),, 

Z nad. Strypy d. 20. stycz. Zapóźniłem się 
trocha i z korespondencją i z powinszowanięm nó - 
wego roku; wczoraj bowiem dopiero powróciłem ż 
przejszdki dłuższej do domu. Odwilż ńastąpiła tak 
zupełna, że po młynach i gorzelniach, gdzie dò nie- 
dawną na, brak wody się uskarzdno, dziś się bóją 
powodzi i PołopNL a. 770,04 dsmansog 

Tak tedy zatapiając sanie zajęchałóm "do Mot 
nasterzysk. W oberzy tamtejszej wpadł mi w óczy 
obraz. znany, przedstawiający znalezienie £iała na- 
szego księcia Józefa w Elstrze. Podpis obrazu do- 
dany przez obęrzystę Węgra - brzmi dosłownie: 
„First Pontatski ertrunkner wi er gefunden.* 

A Odwiódziłeń” w Monasterzyskach fabrykę cy- 
gerów, zatrudniająca przecie dziennie w. przeć zc 
500, da.600 robotnic, chociaż da najmniejszych t 80 
rodzaju: -fabryk' w Austryi należy, „i magazyn ty(owu, 
gdzie właśnie "się -odbywa odbieranie ostatniego 
zbibra tytoniu. Chociaż zbiór ten dó lepszych nale- 
zał, 1,chociaż długa i pogodna jesień suszeniu” liści 
mocno :i nadzwyczajnie sprzyjała: przecież po'6dda- 
niw tytoniu do magazynu, ogólne. słyszałem producen 
tów żalania się. panan 

Sadzenie tytóniu. osobliwie na wiekszy (rozmiar 
przez dziedziców i dzierzawców dóbr ziemskich, 
szerzy się coraz więcej u nas, a w przeszłym roku 
do: najwyższego doszło stopnia, Przyczyniły, się do 
tego" ceny wysokie tytoniu na rek przeszły, a' laniość 
innych ziemiopłodów, na których awet- kupca/*nie- 
masz. Lecź wielu nicobrachowawszy” sie 7 swemi 
eilawi, 0, niewiedząc że dla plantatorów tytoniu zbiór 
isuszenie liści tytoniu jest najważniejszem i najwię- 
-cej rąk 'wprawnych  potrzebującem + zatrudnieniem ; 
'że do wasżenia liści tytoniu; jeżeli na jakości tracić 
'niemają, osobnych 1 obszernych potrzeba budynków 
i najsiaranniejszego a umiejętnego obchódzenia śię : 
zasadziwszy za nadto wielką ilość morgów,  niebyli 
potem -w stanie, - pasemkowanie i zbiór... liści. w. na- 
deżytym 'czasie uskutećznić. Porstarych szepach, koło 
‘Sgian i płotów niemogąc zmieścić obfitego plonu; stra- 

„£ili „przynajmniej połowę na jakości źle zasuszońego, 
PA watry_ i przymrozki wystawionego, liścia, a, dla 
braku rąk i miejsca „przymuszeni, byli wiele na „pniu 
zostawić.” Zapewnić możemy, że”sadzenie tytoniu: na 
mniejszym obszarze, *któryby odpowiadał "siłom ro- 
boczym, na bardzo dobrej roli, przy odpowiedniej 
suszarni, znaczniejszy a przynajmniej pewny zysk 
„przyniesie; ną większym zaś obszarze przy nieslo- 
„sownych. siłach i: budynkach, każdy. tylko strat dozna. 

*aJako wzór plantacyi tytoniu można” oznaczyć 
Potóczyska* w kołomyjskim obw., gdzie p. dzierzawca 
w przeszłym roku 80! morgów tytoniu zasadził, au 
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się „istotnie „dosyć jasno 2 tego zamętu „akordów. naj- 
„twardszych i majzawilszych,. jakie tylko zebrać. mo- 
żna;,.i „jest niezawodnie jedyną: myslą muzykalną 
przeświecającą « w. tym chaosie dysonansów...P,, Mi- 
kuli chciał. nas bez: wąlpienia prodaukcyą, tego dzie- 
ła „muzycznego. niejako obznajomić z. kierunkiem 
apostołów. tak, zwanej muzyki przyszłości, iz te- 
go. tylko względu może mieć ta kompozycya prawo 
do produkoyi. Jest także rzeczą . pewną, , że, Liszt 
nie będzie Zellnerowi zbyt wdzięcznym za to,że je- 
go oczywiście na olbrzymią orkiestrę napisaną kom- 
pozycyę, pokusił się oddać w tej miniaturowej In 
strumentacyi. """" 
Mimo tego wszystkiego wielką wdzięczność 
winniśmy p. Mikulemu za ten wied 2 ago 
nie za przyjemność, jaką nam sprawił Kwinielem 
Schumana. | 2 
: Kom znin 
Wiadomość bibliograficzna. 
cia. Antoniego  Nowosielskiego cdo Gazety /Co- 
i dłipnaej wyczylujęmy o w ybwieccc tłamośb 4 [E 
maitych pracach yiera jaż od dew ARA „gejów U a 
dńy. Na Wołyniu! zbier sę r RA P. Eligi- Piotrotbski 
materyal aa A aaO E należycie historji |Kozdków. 
m przedmiocie pracuje Aleksündems Da- 
dyów. Edward Ralikowski, 
racuje nad dziejami Ukrainy ki- 
zasobów ‘bogatych Śiwidzińskiego 
chiwów, * Naderciekówe'i żywe 
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którego suszarnia liści tytoniu, Szura zwana, ma 
250 sążni, mówię 750 łokci długości. Najpiękniej 
zasuszone liście, widzieliśmy w Piadyksch pod Ko- 
łomyją i w Cwitowie w czortkowskiem. 

W Buczaczu, dokąd przecież teraz dzięki no- 
wym gościńcom, bez złamania bryczki i kości do» 
jechać i wjechać można, znalazłem kasyno, bardzo 
dobrze za staraniem tomiejszego p. przełożonego 
powiatowego urządzone; gazet jesl. kilkanaście, 
lwowskie wszystkie i Czas; któżby to był przed 
kilku laty o Buczaczu powiedział? 

O zapustach nie w naszych stronach niesły- 
chać; brakuje nervus rerum gerendarum; ruch 
handlowy całkiem zamarzł, a razem z śniegiem od» 
tajać niechce. W wódce trochę ruchu spostrzedz 
można, i cena trocha się podnosi; na zboże zaś 
kupców niema, chyba spadną do nas z chmurami na 
horyzoncie politycznym zbierającemi się. 

ile pod śniegiem dojrzeć można, pszenice ozi- 
me, osobliwie wcześniejsze dobrze wyglądają, żyta 
zaś nikłe i zżółkłe. 

A teraz jeszcze jedno słowo szanowny „Prze- 
glądzie*! Szczerze ci winszuję uzyskanej już opinii 
publicznej, pracą sumienną zasłużonej; musisz to 
poznawać po powiększającej się liczbie twoich czy- 
telników, do których przekonania najbardziej prze 
mawia ten duch polski, który z całego pisma jak 


dawny znajomy przemawia. z 


Kronika. 


Tym razem bez wstępu zaczniemy, ale zato od re- 
klamy. Od reklamy wszakże jedynie godziwej, bo dla celu 
dobroczynnego, bo w sprawie, która nikogo nie oburza, ni- 
komu szkody nie przyniesie, niczyjej nie obrazi miłości 
własnej, a obojętną być nie może. Czyliż najzimniejszy 
czlowiek, który nigdy nie zamarzył, nie rozczulił się ani 
razu, i nie kochał sie nawet (rzecz najrzedsza); czyliż twa- 
rzy nierozmarszczy na widok dziecięcia? Zimny jak głaz 
na nędzę i łzy starszych, gdy ujrzy dziecko kiedne, pła- 
cząca, osierocone, czuje przecie choć raz w życiu, że 
prócz worka w kieszeni, ma jeszcze ów w piersi woreczek 
sercem nazwany, przez który krew żywiej bieży. Bo ka- 
żdy przypomni sobie, że był także dzieckiem kiedyś, i przy 
pomni to uczucie serdeczne i miłe, gdy mu pieszcząca 
ręka łzy z oczu otarła, Owoż reklama nasza cała za dzie- 
ćmi! Czem są Ochronki dla dzieci w społeczeństwie, nie 
będziemy iłymaczyć. Ani też potrzebujemy przypominać, z 
jak małych zawiązków powstały u nas te dobroczynne za- 
kłady, jak się podniosły dzięki szlachelnemu współczuciu 
całej społeczności naszej, i do jak kwitoącego przyszły 
stanu pod Irosknwq spo dontainai małżonki aszęgo Na- 
miestnika. Ale przypominamy zato, że za dni kilka Juz, wo 


d. 2. lutego w sali redut. odbędzie się bał na dochód tych- 


_ że Ochronek będących pod opieką J. E. br. Gołuchowskiej, 


Wiemy o tem, że rygoryści nie z jedną już występowali i 
występują w tym względzie pięknie brzmiącą sentencyą, 
wywodząc z wysokości swych głów metodycznych i sere 
zimnych mnóstwo argumentów naprzeciw balom, dawanym 
na cele dobroczynne. U jednych rygoryzm ten pochodzi z 
suchego serca, u drugich — i to najczęściej — jest on 
piedestałem na którym 'śtsją, aby, nie mogąc inaczej, wy- 
nieść się nad drugich. Mniejsza o nich. Dla dobra biednych 
dzieci godzi się potahcować; i jeżeli kiedy, to na takim 
balu taniec powinien być serdeczny. To (edy nasza serde- 
czna także reklama!.. Oby się ten bal udał jak najlepiej, 
ijak najliczniejszech zgromadził gości! Będzie to najlepsze 
uznanie obowiązków ludzkości, zasług Opiekanki, i — 
jeżeli nam wolno dodać +- najlepsze też uznanie i unie- 
winnienie razem naszej reklamy, Biletów dostać można w 
Namiestnietwie i w księgarni J, Milikowskiego. 

A ponieważ wpadliśmy na tor poważniejszy w ogó- 
le, a w szczególności o dzieciach jest mowa, na swojem 
będzie miejscu gdy wspomniemy, że prócz zakladów o- 
chronnych dla małych dzieci, coraz się więcej u nas udo 
skonalają zakłady prywatne wychowania, Mamy nawet za- 
miar dać wkrótce obszerniejsze w (ym przedmiocie spra- 
wozdanie. Dzis nam dało powód do tych słów kilka pi 
smo pochwalne, które z upoważnienia w. namiestnictwa, 
konsystorz tutejszy r. k. przesłał pannie Justynie Świepra: 
wskiej zajmującej się, jakto wszyscy wiemy, wychowaniem 
dziewcząt od lat już wielu, z całem poświęceniem się i 
dobrze zrozumianą starannością. Pismo to wyraża się bar- 
dzo pochwalnie, podnosząc po słaszności panny Świepra: 
wskiej macierzyńską troskliwość, staranność U untysłowe, mo: 
ralne t religijne wykształcenie wychowanak jak najlepszym 
skutkiem uwieńczoną, i dodaje zaszczytną wzmiankę o u: 
bogich także dziewczęluch, które zawsze zakladu tego prze 
łożona wychówtje Bogu poruczając wynagrodzenie (jak 
się pismo wyraża) za swe (rudy. 

A teraz przystąpmy do innych karnawałowych, bru- 
kowych i niektórych innych wiadomości, A więc. najprzód, 
o drugiej reducie, jak i o pierwszej, nie nie powiemy, 
prócz tego, że byla niezawodnie, bo przecięż sala byla o» 
świecona, W przyszłości nadzieja! wszakże mamy jeszcze 
osiem redut przed sobą. Bal zaś ów świetny, o którym już 
wspominaliśmy parę razy, Z8CZyNa SiĘ wywjjąć na prawdę 
z niemowlęcych pielusześ, i z początku przechodzi już w 
kwiat — do jakiegoby przyrównać nie wiemy, “bo się nie 
wiele znamy na botanice. Będzie to wszakże kwiat trep- 
hauzowy niezawodnie ; boż to przecie kazdemu wiadomo, 
że Wephauzowe kwiaty są zawsze piękniejsze 0d tych, co 
tam gdzieś na naszem polu rosną, właśnie dla tego; że 
na niem rosną. Słyszeliśmy, że do tego balu tak żwane 
Tanzordnung t.j. urządzenie porządku tańców ma być spro- 
wadzone Z Paryża, a bilety zapraszające z Wiednia. Mó- 
wią lakże, że wielka jest troska o Fortencera, t. j o prze- 
wódzcę tańcu, któryby znał technicznie tę sztukę. Nie by 
to zresztą nie było dziwnego, gdyby nam w tej mierze 
fachowych brakowało ludzi. Nie. mamy cierpliwości do 
studyów fachowych ! !.-- 

Trafia się to i większym nawet miastom, Czytałiśmy 
niedawno w gazelach, że w Brukseli podobno zabrakło 
tancerzów, i rozpisano rodzaj konkursu w Antwerpii ; aż 
w Amsterdamie, Warunki były kapitalne. Ubiór jak się 
należy, buty lakierowane, masłowe glansowane rękawiczki, 


włosy. należycie ufryzowane i upomadowane — tu była 
adnotacya : pomada ma być w dobrym gatunku, aby da- 
mom na suknie nie kapata — tańczyć całą noc, to obowią* 
zki tancerzów. Za to przedsiębiorstwo balowe przyrzekalo 
im kilka kieliszków wina, pozwalało zjeść w. bufecie 
kilka butersznitów, i po skończeniu balu ofiarowało na 
rękę po 5 franków, jeżeli wszystkie warunki zostaną WY” 
pełnione. Kto wie, czy nie warto by posłać do Antwerpii 
albo do Amsterdamu. Z Rzeszowa do Antwerpii idzie nie" 
przerwanie kelej żelazna; a z Antwerpii do Amsterdamu, 
te już najłatwiej: tam same kanały holonderskie, i paro- 
statki na nich. 

Stolica nasza zaczyna się europeizować Wkrótce 
będziem mogli spisać Lwowskie tajemnice; bo przecież i do 
nas zagaszczają zdarzenia tragiczne. To'o którem chemy 
mówić, było nawet tragiczno-romantyczne. Młodzieniec Je* 
den starał się o panienkę sierotę po listonoszu. Dostawszy 
posadę, przyszedł do niej ido matki z ostatecznem oświad* 
czeniem. Panna stanowczo odmówiła. Konkurent w szale 
gniewu i zazdrości doby! — scyzoryk. Nie dziwujmy Się 
tej trocha prozaicznej broni. Kochanek pracował w kan- 
eelaryi : w stalowo nie wierzył pióra; wolał gęsie!.. Do: 
był więc scyzoryka i krzyknąwszy: „Kiedy mnie nie chces% 
nie pójdziesz za żadnego*, udorzył ją razy kilka w ozoło; 
twarz i w suknie. Nie dosyć na tem, ale zajadły jak— jak» 
mniejsza o porównanie|!.. tymże scyzorykiem i matkę ska- 
leczył, Matce nic nie będzie podobno, bo więcej sukniom 
niż jej samej zaszkodził scyzorykowy szaleniec. Ale o dzie* 
wczyny zdrowie jest obawa. Rana w czoło ma być niebeż 
pieczna. Biedna dziewczyna, choć przyjdzie do zdrowia: 
cóż jej z niego, jeżeli ślady na twarzy zostaną? Nie jest- 
że to już wyrofinowana złość! Nie jestże to tlo, na któ* 
rem z dodatkami można by osnuć Tajemnice Lwowa? DO 
takich tylko tajemnic jednej nam — niestety! wiecznie 
będzie brakować rzeczy. Paryż ma Sekwanę; Londyn Ta* 
mizę; Berlin Spreę.. choć to także nie tęga rzeka... a my 
jakośbyśrmy nie mogli wystąpić z naszą Peltewką. A bož 
rzeki wielkiej, przepaścistej, z tajemnemi przystaniami i 
wyspami, ani rusz dobre jakie i tajemnicze wydobyć okro: 
pieństwo. 

Omal nie zapomnieliśmy dodać, że sławny wiolon- 
czelista Servais przybył- do naszej stolicy. 


Gospodarstwo, przemysł i handel. 


Przed kiku dniami pokazały się w obiegu sre- 
brne cwierć-reńsz czuki nowego wybicia. Różnią się tylko 
tem od dawniejszych, że orzeł cesarski jest nieco mniej: 
szy, umieszczona zaś pod nim liczba */, Fl. cztery razy 
większa jak na pierwszem wybiciu, przeto łatwo da się 
rozróżnić od cwancygiera. 

* Towarzystwo żeglugi parowej na Dunaju, posiada 
obecnie 105 statków parowych, których sila wyrównywa 
sile 11.010 koni. 

* Towarzystwa go podarcze: styryjskie, czeskie i 
dolno-austryaekie, uznawszy korzyści drenowania gruntów, 
ustanowiły umiejętnych inżynierów do prowadzenia robót, 
Podobnie i Towarzystwo morawsko-szlązkie zamierza za- 
nrawadzić drenowanie w swoim obrębie. 

a podniociania yrobnictwa jedwabiu w Lom- 
bardyi, nakazał rząd znieść cło przywozowe ou surunugo 
jedwabiu, a cło wywozowe od przędzonego. 7 

* W Pradze upadł dom fabryczny Forchheimer, 
który w przędzalni swojej zatrudniał około 350 robotników. 
Sławią uczciwość domu tegu, że posagi żon wspólników 
swoich, wynoszące 130.000 zł:., nie zostały w stanie bier- 
nym zaslrzeżone na korzyść fabryki, 

* Nowe Ziemstwa kredytowe w Poznaniu, wydało 
w ciągu roku zeszłego za 1%/, miliona talarów listów za: 
stawnych. Spodziewają się, że zakład ten udzieli w ciągu 
roku bieżącego większą jeszcze ilość pożyczek, albowiem 
prowizye wpłynęły w terminie najregularniej, f 

* Wiadomości haadlowe z Prus donoszą o podno- 
szeniu się cen okowity, W Poznaniu płacą na miej- 
scu za beczkę 15 talarów, a w Berlinie 18 tal.; z zamó- 
wieniem na wiosnę zaś o 1'/, talara więcej. 

* Ponieważ zbiory zboża jarego były niedostateczne 
na potrzeby i siew w całych prawie Prusiech i niektórych 
częściach Królestwa polskiego , nadto sprzęt pszenicy i 
żyta był szezuply: powszechna jest przeto opinia, że ceny 
zboża wkrótce się podniosą. Zagraniczne targi nie przed- 
stawiają dotąd żadnej zmiany; w Gdańsku obrót interesów 
nadzwyczaj mały; w francuzkich portach nie wiele ruchu, 
jedynie angielskie targi z początkiem “Nowego roku przy- 
brały żywszą fizyonomię; placą bowiem jeden szyling 
wyżej na kwarterze, 

*. ODESA, która Ukraińców zawsze pocieszała, nie- 
odpowiada teraz chęciom mieszkanców kraju, Przybywa 
wprawdzie kiedyś niekiedy jaki okręt do portu, ale to tak, 
jak to mówią: „że kloś spaceruje, bó niema w domu co 
robió*. 600.000 czetwerti pszenicy a 200,000 czetw. kuku- 
rudzy leży w magozynaeh na sprzedaż; lecz niemo targu, 
jeno pospolite żarty: „kupisz, nie kupisz, potargować nie 
zawadzi*. Ceny zboża są: czetwert żyta 4 rs., pszenicy 
1%, rs., jęczmień 3'/, rs., owies 3 rs., kukurudzą 4V/, rs. 
lecz to tylko na konsumcyę miejscową, bo handlu zagra- 
nicznego prawie niema. 

“Y Z PODOLA rosyjskiego donosi korespondent Gaz. 
Warsz. : Wszystko u nas potaniało; stagnacyą handlowa 
ogólna, przeciągła, wpłynęła na wszystkie narodowe oby: 
czaje i zwyczaje. Obywatele ziemscy pokurczyjj się i 
posołowieli, jakby to było potrzebne dla prezerwatywy | 
żeby znali, że Bóg cieszy i Bóg smuci. Wśród hieprakty- 
kowanego stanu powietrza ubieg'ej jesieni, posuchy, a 
później gołoledzi i roztopienia śniegów, rzucili się ludzie 
do siejby oziminy: bo też wprzód wiele zasiać było nig- 
podobna. Bóg wie, co z tego będzie, bo rolnik sieje, a 
Bóg urodzaj daje. 

Korespondent z Tulczyna (na Podolu) podaje 

ceny zboża, jakie były w tej gubernii na początku b, m. 
jg polski pszenicy 3*/, rs., żyta 1'/, rs., jęczmienia 
i ht hreczki 1'/ą rs., kukurudzy 1*/, rs., prosa 1*/ rs., 
Ryl we siemienia Inianego 3*|, rs., konopnego 
ataa da oska "e disk esi kę krazy 
KPRD Je, wosku funt 45 kop., słoniny pud 

mid” Ena L, ty Bodniu płacono w Warszawie w u- 
rzędzie konsymcyjnym wiadro okowity próby lOtej bez 
podatku po 1 rs. 13 kop. 

* Na targu lwowskim d. 24. stycznia r. b. znajdo- 
walo się 201 sztuk“ wołów; płacono za sztukę 46 do 65 
zł, wal austr, 


Wał. austr. 


Kurs Lwowski z d.23. stycz.1859. 


zł kr. 
Dukat holenderski . . „ . 1,1: 4; 80 
Dukat.cesarski.. /».. „ , e „:..4 s 1a 4 | 84 
Rosyjski pół-imp$riał , ., . . . . se « « « . 8 | 36 
Rosyjski rubel srebrny . . . i onua 1| 56 
Pruski. talag Küf sn. 1-.% a ar: MZ 2 aN. 1 | 52 
Polski kurant i pięciozłotówka .. . . . . TE I 110 
Galicyjskie listy zastawne DBX „BLI. A 83 |= 
Galic. obligacye indemniz. | bez kuponu . 18 | 15 
Pozyczka narodowa” a © | EAE T 80 | 30 
Kurs Wiedeński z dnia 28. stycz. |= 

AE 


Pożyczka narod. z r. 1854 5°% za 100 złr.m.k.| 81 10 
w”| SA SD25%ZB 1851 ser. B. 5%,za100złr.| —  — 
Obligacye długu panstwa 5'/, za 100 złr. m. k.f 79 , 50 
etlo 4, o Za 100 złe. T = 
detto 49/, za 100 złr. „,. 
detto 39/, za 100 zir. „„.| — = 
detto 87: */, za 100 zfrl”, OF ELR 
Pożyczka z losow. z r. 1834 za 100 złr. 


1839za100złr. . . .„.] 129) — 


s > j 1854 4°/ za 100 złr. .„. f 110 
Obligacye indemnizacyjne austry, za 100 złr. „| — 
a » galicyj. za 100 złr, „| 78 

Akcye banku narod. za 1000 złr. . . . .„.| 940 
„ (ow. kred. na 200 złr.  . pon . 1. | 217 

„ żeglugi parowej na Dunaju 500 złr. , „.| 482 

3 kalei żelaznej północnej za 1000 złr. „. {1723 


Promessy kolei żelaznej galicyjskiej za 100 złr.| — 
Listy zastawne galicyjskie 4°/, za 100 złr. . „.| — 
Listy zastaw. banku n. 1. roczne 5*/,za 100 złr.| — 

detto detto 6. letnie „p son „ł — 


detto detto 10.  „ 9 


n n ” 
detto z umorzeniem . „ Fe re w = 
Losy Esterhazego za 40 złr. m. k. . . 13 
» Silma zaj40 inrol « d o 4l 
s Palilyogo za 40: „wana it 100080 38 
21 Clarego 24“ 40 Ar, 0557P PIĄ „SIM „SĘ 38 
w St/Genois za 40 złro „yw . ©» «136 
„ Windischgratza za 20 złr. „ ... . . . „| 23 
„ Waldsteina za 20 złr. .„»» . . . . . „| 25 
„ Keglevicha za 10 złr. «yz : sis © © „| 15 
Augsburg za 100 zł. poł. niem. W.. . . . . 88 | 20 
ukaresztis enio «joy o horae. saiia 14,),,95 
Hsmburg za 100 mark, banko . ... « . « « «| 18 | 50 
Londyn z» 10 ft. szterl. . . . « « « .' . « «| 104) — 
Medyolan za 300 lire austryackickh . . « . « si, ur, 
Paryż za 100 franków , . . . . o ao eo o f 41 | 25 
Dukaty austryaekie */, . . . . . 1... S 4| 95 
OFONY I%iwie wk © «inokroesiejh Ad | 22 


Grabio.: arina 0 a o 


A W a 
Przyjechali do Lwowa od d. 25.—28. styez. 


PP, Cywiński Ł. z Dąbrowicy, Jaworski J. z Korze- 
licy, Jaruontowski A. z Jabłonki, Morawski R. z Plotyczy, 
Stonecki Z. z Krechowic, hr. Bielski $. z Rychcic, Sta- 
rzewski R. z Krakowa, Szymanowski F. z Bobiatyna, hr. 
Dunin J. z Głęboki, Jasinski J. z Zablotowa, Polanowscy 
A. i P. z Rosyi, Słabkowski L. z Czerniowiec, Cybulski H. 
z Rosyi, Jaworski A. z Ordowa, Zawadzki K. z Polski, Sza- 
mota S$. z Polski, Skarzyhski W. z Suszycy, Padlewski J, 
z Sokala, Hoszowski J. ze Stryja, Bogusz A. z Koniuszek, 
Żurakowski A. z Horbacza, Ujejski E. z Lubszy, Dr. Mo- 
rawski A. z Tarnowa, Siastrzycki W. z Dobkowiec, Szy- 


manowski M. z Słoneczny. 


Wyjechali ze Lwowa od d. 25.—28. stycz. 

PP, Urbański W. do Kostarowiec, Malczewski J, do 
Skwarzawy, hr. Konarski Ks. do Chrewtu, Szczepański T. do 
Czajkowie, Osuchowski J. do Teleśnicy, Karczewski F. do 


Zaleszczyk, Duniewicz E. do Nowoszyć. Paharn=ki Pe du 
jawadeli A. du Furtejowki, A 


u, LA hr. Piniński E. do Babic, Ra 


nski F, do 
Wołostkowa, Białobrzyski S. do Dziedziłowa, Szczepański 
J. do Daoilcza, Jórski K. do Zaleszczyk, Torosiewicz M. 
do Połtwi, Zawadzki K. do Polski, Dylewski M, do Rolo- 
wa, Borkowski A. do Polski, Głogowski A. do Bojań za, 
Janicki W. do Horoznicy, hr. Kalinowski W, do Rakowiec, 
Łodynski H. do Milatyna, Sozański J, do Grabowiec, Ja- 
worski J. do Korzelicy. 


_HANSEBAH Wo 


Bióro wywiadowcze i agencyjne 


Jana Wysłobockiego w Stanisławowie 


pod Nr. 61 w rynku. 
Ma na sprzedaż: 
Rozmaite dobra ziemskie, w różnych obwodach polo- 
żone, na 10.000, 20.000, 30.000 i t. d. aż do 150.000 zł. 
Domy i realności w mieście Stanisławowie, na rozmai- 
te umiarkowane seny. | 
Realności wiejskie od 1000 aż do 10.000 zł. 


Ma do postręczenia: 
Rozmaite dzierzawy na 1000 aż do 6000 zł. 
pzierzawę apteki intratnej, w pewnem obwodowem 


4 ugustynowicz S. 
u. KE Zadwórza, potdtwida Ka. do 


| Gawerhera dò języków: francuzkiego, sngielskiego, | rosyj: 


skiego, posiadającego  przytem--egzamin na nauczyciela 
„do klas gimnazyalnych; tenże życzy sobie umieszczenia 
w pewnym znakomitym domu, bądź tu w kraju, bądź 
w Królestwie, 
Trzech rządzeów dóbr, z dobremi świadectwami zdol- 
ności i 'nieskazitelności charakteru; z tychże jeden jako 


egzamihowany leśniczy, może przyjąć zarazem i nadzór 
lasów. 


Dwóch nauczycieli na wieś. 
Egzaminowanego leśniczego ; nakoniec 


Dwóch ekonoinów. 


< Posz uku j e: 
Dzierzawy sześcioletniej (zaraz od wiosny) w dobrej i 
silnej glebie położonej na 2000 do 3000 zł. 
Pomniejszej dzierzawy na 2000 do*3000. zł. 
Dzierzawy w Stanislawowskiem na 2000 zł.; poszukujący 
$akowej może zaliczyć za dwa lata z góry. 
Takiej samej dzierzawy w Kołomyjskiem. 
Dwóch subjektów aptecznych. rsu 
Nauczycielki do języka niemieckiego i polskiego z pła 
cą 200 zł. 
Bony. która by posiadała język francuzki z płacą 200 zł. 
Pisarza bezżennego. 
Uprasza najuprzejmiej: 
GRA WARE ziemskich, mianowicie owych, 
którzy mają dobra swoje na sprzedaż lub do wydzierza - 
wienia zaraz na wiosnę, by zawczasu dokładne opisy 
inwentarne do mego bióra nadsełali, osobliwie ci, któ. 
rzy by sobie życzyli interesa przed wiosną pozałatwiać, 
Bliższą wiadomość powziąść można w powyższem biórze 
ustnie, lub przez listy frankowane. 


Uwiadomienie. 


Wydział Towarzystwa idla podniesienia chowu 
kóni i wyścigów konnych, chciałby dla dogodno- 
ści członków Towarzystwa urządzić trening we 
Lwowie i sprowadzić trenera publicznego; mu- 
si mieć jednak zapewnienie, że pewna liczba 
koni będzie dana do tego zakładu. 

Uprasza się zatem P. T. członków To- 
warzystwa, by przysłali do 15. lutego r. b. 
oświadczenie do sekretaryatu nr. 171*/,,. wie- 
le kóni* w tym roku nadesłać zechcą do tre- 
ningu; któren od 15. marca r. b. mógłby 
istnieć. 

Przy złożeniu takiej deklaraeyi, prosi się 
oraz o przesyłkę 50 zł. w.'a. od konia, tytu- 
łem antycypacyi na pokrycie potrzebnych ko- 
sztów. 


Lwów 10. stycznia 1859. 


Fryderyk Schubuth 


we Lwowie, w rynku pod I. 173, 
poleca swój skład 


chińskiej herbaty 


LLOCO 


i prawdziwej rosyjskiej karawanowej, 
w paki.tach oryginalnych funtowych. 


Nr. 1. Peceo herbata czarna funt po 1 złr. 20 kr 
RCEZT I » przednia a wilg. 90y 
E dka > ~ 4 przedniejsza „a LEGET 
Hiab h i bardzo przednia, „ 2 „ 30, 
„ 5. Karawanowaw. prarosyjska „ „ 3 „ —, 
rd: " = przedniejsza „ „ 4 „ —, 
„ 1. Karawanowa familijna | Imi ny O esibri» 
wE A najprzedniejsza „ „ 6 „ — s» 
„ 9. Gumpowder albo ziel. perł. „, „ 2 „ 36, 

> najprzedniejsza „ „ 4 „ — 5 


10. Karawanowej najwyborn. w pu- 
szkach porcel.: Puszką półfunt. 1% użig 
» całofunt. 10 „ 
Wszystkie gatunki herbaty są czyste 
tak w smaku, jak i zapachu, i nie zawie- 
rają żadnych okruszyn. 
gs Zamówienia pocztą z prowincyi uskuteczniam 
szybko i rzetelnie. 


mieście, 


wyrobów krajowych we Latcowie, 


w kamienicy Hudeca Nr. 19 przy placu Ferdynanda, 


poleca rozmaite wyroby fabryk krajowych z dóbr J. Exel. Alfreda hrabi Potockiego; jako to: 


Skóry ulepszonej wyprawy wszelkiego gatunku, z c. kr. uprzyw, fabryki 
Przemyślańskiej, — Sukna, baje, derki. — Rosolisy, likiery, kolońskę wodę, 
rum i ocet z fabryk Łańcuckich i Starosielskiej, tudzież piwe Starosielskie (Unterzeug). 


Likiery . , È wiadro 47 zł. 


1 

Rozolisu —. 3 i tagalo Jasi- , 
Kontuszówki, żytniówki, piołanówki 1 = „o 21, 
Spirytus czysty 36° wagi a 

agnera 14° Reaumura ) , I „ 25, 
Piońskiej wody . s ; A » 
Rum Nr. 1. : NI SDL 
Rum Nr. 2. b é 9 1 w 50 „ 
Rum Nr. 3, WI 2) aig A AMA » 
Odori. ila- w ębsia. słu miaii są wzajao% A 
Piwa (Unterzeug) z ; .- 2 wiadra 3 


dtto dito 1 wiadro A 


Przy zakupieniu za 100 zł. i 


W walucie austryackiej, 
Ceny fabryczne transito przez Lwów. 


Ceny fabrykatów spirytusowych są następujące: 


Ceny w skladzie lwowskim 
z opłatą akcyzy, frachtu 


tt p, 

£5 kr. 1 flaszka 63 kr. 1 flaszka _95 kr. 
i , 1 3 60 n l % 85 « 
ea zad aii aad 42 55 , 
20 , . y 1 Maas 96 „ 

. 1 fnkonik 58 „ 1 buteleczka 60 ,„ 
50 „ T fnszka 98 „ 1 flaszka L zł. 30 , 
40 v l v 84 5 1 rw : 1 kJ 5 ” 
40 „ 1 ” T4 y q 4 E, c= 
30 „ i . | Maas lub.l but, 30 „ 

£ - - j u. 20 21. SĄ. . 


. se u 3 us$g , 


ogółowej zapłacie, opuszcza się 2'/, rabat. 


Podejmujący się otrzymywać składy większe tych wyrobów, ułożyć się może 9 korzystniejsze warunki. 
Wszelkie zamówienia przyjmuje i jak najrychlej uskutecznia pan J. Górski, ajent w składzie wyro- 


bów krajowych we Lwowie Nr. 19, lub pan J. Suryn ajent fabryk w Przemyślanach. 


(5—6.) 


